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Dziennik Białostocki" 

k Kościuszki JV6 I. tel . H3. 
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OełouzoU B nas zamówione zamieszczamy w dwuch pismach o wielkim nakładzie ..Dzienniku Blalosfockim" f „Dzienniku BrodzleAsklm" 

C E N A O G Ł O S Z E Ń 

za 1 wiersz lub jego miejsce wysokości 1 mi l . 
przed tekstem 200 mk.,' w tekście 200 mk., po 
lekście na Btr. ogłoszeniowe! 80 mk, Okład ł sir 
i tekstu 5 szpaltowy, stron ogłoszeniowych ś 
szpaltowy. Ogłoszenia zaCmnicm? j l ini i okrę
towych o IOO"/o drożej, tabele cyfrowe i Dilantr 
o 50",o drożej, d robne-za wvraz 50 rhk., o po
szukiwaniu pracy za wyraz 20 mk. Najmniejsze 
ogłoszenie 500 mk., jednorazowo. Ogłoszenia za
mówione nie mogą być cofnięte. Każda nowa 
podwyżKa taryfy, ogłoszona w nagłówku, obo
wiązuje wszystkie już przyjęte zamówienia bez 

uprzedniego zawiadomienia. 

Polskie Centrum to—jasn r~ — — 
1 „Modern" Dziś, w sobotę 

z powodu święta 
K3u3»JA.V*ś&« 

Polska Placówka 
zdemobilizowa
nego żołnierze 

po 6 latach służ by 
wojskowej «? 

Z A K Ł A D T 
Mechanicino-Ślusarski l 

A d o l f a S a j e w i c z a . 
w GRODNIE, ul. SfBnlflBWOwika 5 

(z ukończeniem praktyki wiedeńskiej). 
S p e c j a l n o ś ć : Reparacje wszelkich maszyn, pługów 

motorowych, maszyn rolniczych, motorów, maszyn do 
szycia, pomp, tak na miejscu, jak i na prowincj i . 

Wynajmuje się rowery damskie, oraz męskie na 
przejażdżki. Ceny przystępne. ; ' 

a przyszłość Polski 
KEL"< I I 

Kipo zamknięte.1 
i 
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% K O M I T E T w u r w Nilitl. W i F s 

Warszawa, 22.9. (tel. wł.) 
Komisia skarbowo-hudz'towa 

przystąpiła dziś do obrad nad pro
jektami finansowymi min. Jastrzęb-
śkii-go., Dotychczas panuje V ko-1 

mlsii usposobienie przychylne dla 
projektu ministra. Najistotniejszym 
z zamiaaów p. Jastrzębskie o jest 
wprowadzenie pożyczki wewnętrz
nej, która polega na dwoistości 
saluty. Obligacie tej pożycz n\ bę
dą w jednej połowie oplewiły na 

bez 
0 u u i"i 11 u i - ' - " •"" ruumeyu luinmii Q 
g mieści' się na Wojew. Białostockie w lokalu Sekreta- fcj 

rjatu Narodowego Zjednoczenia Ludowego przy ulicy O 
S Kilińskiego Ns 6 (obok teatru „Palące") i zosta! o- M 

twarty w niedzielę dnia 27 sierpnia Komitet czynny 0 
9 jest codziennie od g. 10 rano do 2 ppoł. i od g. 4 • » 
a» do 7 wieczorem. « 

Q Osoby, pragnące wziąć udział w akcji wyborczej gat 
Polskiego Centrum, proszone są o zgłaszanie się do Q 
Komitetu. fi 

• » • . - i a 
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rów 

Warszawa, 22.9 (tel. wł.). 
Marszalek Sęjmu^zwola 

w p> łud iie konwent senio 
którem rozważano Wprowac 
na porządek obrad noweli 
stawy o ochronie lokatorów, 
szałek proponute, by na se 
becnej uchwalić tylko dopu 

marki polskie, w drugiej polowie 
na walutę złotą. 

8 procentowa ła pożyczka we
wnętrzna zabezpiecza- posiadacza 
od sciadku niart-i polskiej, gdyż 
w iniarę ewentnuln-i dalszej z-nź-
ki merki, iść będzie v; górę. war
tość tej połowy ob'it»ac!i, która o-
piewa na walutę ?łotą. 

Komisja budże;owa dalsze o-
brady będzie kontynuow&ła jutro. 

Ustawa o olchronie lokatorów 
zmiany. 

dziś 
, ńa 

zenie 
do u-
Mar-
8)1 0-

slzczal-

MiDZE B 9 aauciyelell I młodzieży szkolnej 
Kil(|arala ł i k ł i l •ater] j ł t« ahtmieMycb 

E. IBERSKIEGO 7M236 
OROOMO, D a m a t i k a n a k a SI. 

l i SCZH i i l i l i ! WZZZ3. - Ba sezen szkuliy 1922-2]. 
Poleca w w ie l l f im wybo r /e : 

W s z y s t k i e p o d r ę c z n i k i i k s i ą ż k i s z k o l n e 
— — ^ — ^ o cenach w y d a w n i c t w warszswsk <;ti • 

lirtiłj Rota* mmiii .a wtkif i Mliiia. iiniiirj i t. p. 
po cenheh fabrycznych. 

l i iw ą\m stosonków w h\\n 
M w szenegacti Polskiego Centrom. 

S t a n o w i s k o p r a c y 
f r a n c u s k i e j . 

Paryż 22.9 (AW) 
.Petit Pansien", omawia ąc o-

statnie obrady paryskie, pisze: 
Można powiedzieć, że uczjnlono 
wielki krok, naprzód celem uregu* 
lowania kwestjl bilzkiego wscho
du. Wszystkie rządy chcą pokoju, 
a zachowanie się rządu 4ngor-
sklego wskazuje, iż do żadnych 
komplikacji nie dojdzie. Sprawa 
wciągnięcia sowietów do rokowań 
nie napotyka na żadne poważ
niejsze przeszkody. 

N a d r o d z e d o p o r 
m i e n i a . 

Paryż, 22.9 (AW) 
Prasa paryska stwierdza zu

pełne powodztnie pierwszel kon-
ferencii lorda Cour/ona z Poin-
carem i uważa, iz doprowadzi to 
do pnko|ow«-go uregul' Wania 
spraw blizkieg.i wschodu. Pod
kreśla nadto zupełną la>nty znosć 
poglądów Poincareg > i nr. Sw> r̂ .y 
oraz ugodowe słarioWisko lordn 
Clourzona, które Moi w sprzecz
ności z wojowniczym charaiterem 
ostatniej noty brytyjMiit j . 

ność umów gospodarzy z lokato
rami. Lewica atoli-zupowitd'lała 
techniczną obstrukcię na wypa
dek gdyby Marsz: f-<< chciał cho
ciażby za p mocą gł. SoWania 
wprowadzić nowelę na porządek 
obrad. 

Przed wyborami pre
zydenta. 

Berlin, 22.9(A.W) 
W styczniu roku przyszłego 

odbędą się wybory nowego pre
zydenta R;eszv. Jest prawdopo-
dobne, że wybrany będiie znowu 
Ebert, advż par.ie prawicowe, ze 
Względu na ciężkie stosunki gos
podarcze i niebezpieczeństwo 
walk partyjnych, nie wysuną włas
nego kandydata 

W y b o r y n a L i t w i e K o w . 
W Ino. 22.9 (Aj. Wsch.). 
,E;ho Litwy" zanm 8«cza wla 

dnmość o rzekjomym utworzeniu 
się na ziemiach północno wschod
nich speciilnego Jkomitetu w celu 
umnż'iwieniai litwi-nom oderwa
nym siłą wypfdków • d swej oj
czyzny, wyp» łnić obowązek oby
watelski WOD»C Wyborów do S -̂j 
mu kowit ń-kiego. D- koniitetu 
zostnli rzek< m • wyhianl d/iała 
czt- liiews' v"z »iłeńs/.i.zyzny i ku-
wieńszczyzno. 

Z a k a z l i rywozu s k ó r . 
M o s k a a. B2 9 (A. ' f . ) 
Rząd -OWI--C-I ' M - a ' n ł e k s o o i -

t u s^ór powv ; .e i bO (u tó* ( . W y 
wóz i e M w z o r o n o • y Kupcom p r y 
w a l n y m oroz i i i s t / i u | I:I r^ąJo-
w y n i . 

G i e ł d a W a r s z a w s k a . 
Warszawa 229 (te' »>ł.) 
NoWV Jork 77,25-7775 
Belgja 578 
Beihn 5,55-5,60 
Paryż — 
Kanada — 

I Praga ^ 

Matowania nieofic|a1nBl glsUiiy 
blałosfocklBl. 

Kantor wymiany l . jchow-ra l Ro i *» -
* ik i«8») . 

x d a l a « i i o r i | » n g * ' 

Dolary 7700-
i *rrk\ iri-nn 5.?0 

Franki f95 
.Finity 31,000 

: V0 rb. złote 36.000 

Rynek zbożowy blalosfocW 
mm d z l c h a o i D r a j a « | . 

Żyto , • - • .3400-ink: za pud 
Pszenica . . . 5250 „ .„'••• 
Jęczmień . . . 3600 ., „ , 
Owies .' 4000 
Kartof le . 1200- „ „ 
Mąka I gatunku . 9500 ., ,„ 

„ II „ . 8500 „ , „ 

Ryneh skórny białostocki 
Cholewy płatowe para 3000—40O> 
Cholewy szagryno-we „ 
Szpigiel biały / „ 
Szpigiel wałkowy 
Łapv podeszwłane funt 
Podklejki całe para. 

„ i olowa „ 
Szagryn funt 

2000— 3000 
1500-1800 
1800-2000 

flOO mk 
1500—2000 
800-1000 

1000—1100 

Mantra 
urządza d la c z ł o n k ó w i w p r o 

w ę d z o n y c h gośc i 

„O G N 1 S KO" 
( u l . S i a a k U w I o s a I ) 

dnia 23 wrastała w lohoft 
Wejście dla członków 3 0 0 mk. I 

A\H nnie\ I O O O m k I 
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dla gości IOOO mk 
1—1 Białystok 407 

y . . . . . . . . . . . . . . . . 
i Dyplomowana 
I pianistka 
• b uczenica prof Mich i lonttcipgo'. 
• Melcera, Kierownik »Z" oly muzy-
• r 7 n . |, u d z i e l a U h ó i i 0 n r <•••*-
| t a a l a n a w . j dzl rcmm i dorosłym, 
. najnowszym systemem. 
I E m i l i a L u k a * , 
• nieksandrowskd 4. 

Grodno, ul 
2 5 - 1 231/619 

http://JUO.Jk.Sl.07l


KLĘSKA 
^Klęska Grecji stalą się całko

wite. Trzyl tnile marzenia o wskrze
szeniu dawnej potęgi Bizancjum 
rozwiały się, jak złudny miraż. 
Matdmiast u progu zmartwiałych 
przerażeniem Aten stanęła posęp
na rzeczywistość. 

Katastrofa wojskowa wprost 
niewidziana dotychczas spotkała 
armję helleńska. Pod silnem a 
zdecydowarrem uderzeniem ke-
malistów wojska greckie rozpierzch
ły się w popłochu. Pod Afiur Ka-
ra-Hinar w rsce Turków wpadły 
wszystkie zasoby i tabory armji 
greckiej, a fakt, iż nawet genera
lissimus grecki dostał się do nie
woli świadczył o rozmiarach klę
ski greckiej. Zajęcie Smyrny uko
ronowało tryumf turecki, Armja 
grecka została starta z powierzch
ni ziemi, zamieniając się w ucie
kające panicznie bandy marude
rów oraz zbirów, palących a nisz
czących wszystko w odwrocie. 

Miedawno jeszcze Grecy posu
wali sję forsownie wgłąb Małej 
Azji, zajmując olbrzymie prze
strzenie, wydarli Turcji wyspy ar
chipelagu i wyciągali już dłoń po 
Konstantynopol. Świetna przesz
łość Hellady, kolebki kultury 
współczesnej, pamięć lśniącej prze
pychem potęgi bizantyjskiej fas
cynowała współczesną politykę 
grecką. Łudzono się, ' iż uda się 
wskrzesić majestat dawnej świet
ności. Zapomniano w Atenach o 
tern, iż ani zasoby materjalne dziś 
niewielkiego a finansowo podupa
dającego Kraiku, ani bojowa wy
trzymałość trzyletniemi walkami 
wyczerpanej armji nie zdołają 
sprostać zadaniu, zakreślonemu 
ponad siły. Duma narodowa nie 
pozwalała również pamiętać o 
bitwie pod Larissą, w której w 
czasie wojny grecko-tureckiej ca
ła armja grecka prawie bez boju 
uciekła z pola bitwy, udowodnią-
jąc tern, że krew herosów z pod 
Termopil i Maratonu w ciągu wie
ków znacznie wystygła w żyłach 
Greków... Natomiast ufano zbyt
nio w chwilowe a powierzchowne 
sukcesy, będące wpływem zręcz
nej strategji Kemala-Paszy, wcią
gającego arjmję przeciwnika wgłąb 
Małej Azji, wierzono też nazbyt w 
pomoc swego możnego protekto
ra. Wielkiej Brytanji." 

Wytyczną polityki Anglji wo
bec Turcji było oddaayna dążenie 
do zupełnego zniszczenia tego 
państwa i doprowadzenie do koń
ca jego rozbiorów. Anglja na 
Wschodzie zakreśliła sobie olbrzy-
«ni plarf zdążający do po°ddania 
swemu protektoratowi i swym 
wpływom całego prawie świata 
muzułmańskiego. Ma tej drodze 
stawało państwo otomańskie, ja
ko niebezpieczny rywal na przy
szłość w razie odrodzenia się Tur
cji, ku której przez tradycje oraz 
wspólność wiary i kultury silą 

zeczy zwracają się 'oczy Islamu, 
•ko jedynej ostoi myśli muzuł-
nańskiej. To też Anglja wypowia
da bezwzględna- walkę Turcji i w 
raktacie sewrskim przeprowadza 

warunki, na mocy których prawie 
cala olbrzymia spuścizna stanu 
posiadania tureckiego na Bałka
nach i na Wschodzie Wpada w 
znacznej części pod jej władztwo, 
Resztę zaś odstępuje aljantom. W 
Jten sposób Turcja zostaje usunię
ta z Europy, zaś ze swych roz
ległych obszarów na Wschodzie 
otrzymuje wąski skrawek w Malej 
Azji, odcięty nawet od dostępu do 
morza. 

Jednakie coraz żywiej budzące 
się idee renesansu narodowego 
wśród muzułmanów o tendenciach 
wyraźnie antybrytyjsklch spotęgo
wały czujność i aktywność Anglii-
Wzmagająca się stale potęga i 

^popularność ruchu narodowego 
odrodzenia Turcji, zapoczątkowa
nego w Angorze przez Kemala-
Paszę, zwróciła uwagę Anglii w 
tę stronę. Pestanowiono więc Gre-
cii użyć za narzędzie planu zdu
szenia a k c i i Kemala-Paszy. 

Mania wielkości bynajnjnie! nie 
współmierna z siłą oraz zdolnością 
państwowotwórczą Grecji, ułatwiła 
znacznie Anglji przeprowadzenie 
je| zamierzeń. Król Konstantyn 
dał się też wciągnąć w tę dość 
awanturniczą, a jak się okazało, 
i bardzo niebezpieczną imprezę 

' wojegną z Kemalem Paszą i obec
nie Grecia ponosi tragiczne kon
sekwencje swych przesadzonych 
apetytów zaborczych. Pomoc Anglji 
okazała się coprawda bardzo efe
ktywną. Anglja uzbroiła armję 
grecką, zaopatrzyła w tartylerję 
oraz instruktorów, ułatwiła tran
sport wojsk. Jednak ducha w zde
moralizowaną i tęskniącą tylko do 
powrotu do domów armję helleń
ską wlać nie mogła. To tez armja 
ta pod pierwszem silniejszem ude
rzeniem przeciwnika rozpierzchła 
sIC całkowicie. Mimo pomoc i po
palcie okazywane Grekom przez 
Anglję, Kemal Pasza odniósł nie
bywały tryumf. Zwłaszcza, 12 inne 
mocarstwa, zaniepokojone planami 
Anglji, czuwały również a Turcy 
zręcznie potrafili wykorzystać ry
walizację mocarstw na Wschodzie. 

" Zarówno Włochy, jak i Prań-
CJB niechętnem okiem patrzały 
na akcję polityki angielskiej wo
bec problemu wschodniego. Ro
zumiały one doskonale, iż Grecja 
stBje się tylko wasalem Wielkiej 
Brytanii i na swych bagnetach 
niesie ugruntowanie wpływów an
gielskich w Małej Az|i . Kemal-
Pasza znalazł rychło sojuszników 
i oparcie w swe| walce z potęgą 
angielską. Zawiera z Wiochami 
trBKtat handlowy, a wkrótce po
tem dochodzi do skutku umowa 
gospodarcza z Turcją. Wzamlan 
za to Włochy i Prancja zrzekły 

"iłę okupowanych pra*t sl«bse ob
szarów tureckich W Małej Atj l . 
Równocześnie Francja ś| iessy 
Kemalowl a intensywna, pcmoca 
przeciw wojakom greckim. 

Pomoc Francji okazali i się 
skutecznie") jza, niż poparcIegAnglji. 
Kemailścl odnoszą świetne zwy
cięstwo nad Grekami, a otecnle 
wojska tureckie po .wyparciu zu-
pelnem Greków z Małej Azji 
maszerują na Konstantynopol, a 
zachęcony powodzeniem orężu 
Kemal zapowiada otwarcie, it 
zatknie sztandar z półksiężycem 
na murach Carogrodu. 

Ostatnie wypadki na bliskim 
Wschodzie wywołały żywe canie-
pokojenie w Londynie. Zajęcie 
Konstantynopola przez Kemala to 
odcięcie Dardanell od wp ywów ' 
angielskich, to poderwanie mor
skiej wszechwładzy Anglji. Lloyd 
George zabiega i grozi intórwen-
cią zDrojną. W tej akcji Anglja 
jest coprawda odosobniona, bo
wiem Prancia otwarcie sprzyja 
Kemalowi, zaś Włochy zawiado
miły wczorai oficjalnie rzijd an
gielski, iż nie wezmą udziału w 
zadnei akcji czy to czynnej czy 
obronnej przeciw Kemalistom. 

Egoistyczna polityka iinpera-
lizmu angielskiego poniosła do
tkliwą klęskę na bliskim Wscho
dzie. Najbliższe wypadki wyjaś
nią, czy Anglja zdoła podnieść z 
powrotem swój prestiż, potężnie 
nadwyrężony obecnie na Wscho
dzie. 

Tymczasem zaś armia kema-
listów maszeruje na Konstanty
nopol. 

Brańsk, 
i powiatu Bielsk podlaski. 

Dnia 10 września w n edzielę 
odbył się w naszym 
zapowiedziany zjazd 

mia pteczku 
powiatowy 

obałamuconych przez fałszywych 
proroków ludzi zwanych wyzwo
leńcami. Wiec jak zwykle urządzo
no pod murami kościelnemu 
chociaż podobnym wiecom wypa
dałoby lepiej miejsce pod bożni
cami żydowskiemi. W tłumie 
wokoło byli rozstawieni z igorzali 
wyznawcy wyzwolenia z kijami, 
żeby broń Boże nikt nie nogł się 
sprzeciwiać, lub co gorzej rozeg-
nać tych wichrzycieli. S i m zaś 
apostoł —. niejaki p. Bój był o-
toczony najserdeczniejszymi swo 
imi, między którymi nie m jło było 
niedawno wypuszczonych z kozy, 
gdzie odbywali karę za Kradzież 
drzewa. Cała przemowa a jitatora, 
trwająca ze 3 godziny była skie
rowana na 'panów i urzędników. 
Sprawy kościelne i duchowieństwa 
poruszano bardzo ostrożnie, gdyż 

T E F F 1 . 

Donżuan. 
W piątek, dnia 14 stycznia, punk

tualnie o godzinie 8-ej wieczorem, 
uczeń 'ósmej klasy Włodek Bazy-
rew stał się donżuanem. 

Jak to często bywa z wydarze
niami doniostemi, odbyło się to w 
sposób zupełnie prosty i nawet 
nieoczekiwany. 

A mianowicie: Włodek stał 
przed lustrem i pomadoweł swe 
rozwichrzone nad czołem loki. Wy-, 
bierał się tego dnia do Czepco-
wych. Kostek Masłów, kolega i to-

/ warzysz Włodka, siedział obok na 
kanapie i zapamiętale palił papie
rosa, narazle coprawda w odwrot
nym kierunku, to jest nie wciąga
jąc, lecz wydmuchując dym; czy 
to zresztą nie obojętne, kto sic 
zaciąga •— papieros palaczem, czy 
palacz papierosem? idzie wszak 
tylko o pewną wzajemność w ob
cowaniu. 

Włodek wypomadował swą fry
zurę według wszelkich wyrnagaś 
elegancji i zapytał Kostka. 

— Prawdo, że moje oczy mają 
dzi'.. zagadkowy wyraz? 

I mrużąc powieki dodał: 
— Właściwie — ja jestem don

żuanem. 
Nikt nie jest prorokiem we 

własnej ojczyźnie, dlatego też po
mimo całej siły przekonania, i 
jaką Włodek wypowiedział swe wy
znanie, przyjaciel jego mimowoli 
parsknął śmiechem i spytał z 
pewną pogardą: 

— Ty jesteś donżuanem? 
— Mo, więc cóż? Jesteml 
— Dlaczego właściwie? 
— Bardzo zwyczajnie. Nie ko

cham prawdziwie żadnej kobiety, 
uwodzę je, w pogoni za własną 
jaźnią. Zresztą ty i tak tego nie 
zrozumiesz. 

— Mo, a Katja Czepcowa? 
Włodek zarumienił się. Lecz 

spoglądając w lustro, odnalazł 
zaraz swoją jazu i dodał: 

— Katja jest dla mnie zabawką 
Lak, jak wszystkie kobiety. 

Kostek odwrócił się, udaiąc o-
bojętność, lecz ambicja jego była 
lekko zadraśnięta. Zazdrościł przy
jacielowi jego wielkiej przyszłości 
donźuana. 

U państwa Czepcowych było 
dużo goici, przeważnie młodzieży 
z tragiczną pozą, nikt bowiem tak 
nie dba o własna powagę i god
ność I nie boi się uchybie jej zbyt 

grunt do t a j e p. Bóg uważał z» 
niepewny I l a ł się, ż»by j o ą t o 
stąd nie wyprowadzono. Z. tf»itt)u 
dały si* słyszeć głosy, iebfnr fwlć 
o wyborach I o t«m. : co ławica 
zrohl/a dobrego, g.dyż pośród ze
branych panów njema, a |«k pa
nowie bawią sle w Warszawie, w 
Paryżu, czy gdzieś tam w Antc 
ryce nas wcale nie Interesuje. 
Rzucano pytania, dlaczego lewico
wy rząd dopuścił do strejku pocz
ty; dlaczego w sali posiedzeń Sej
mu naszego przeważnie z lewicy 
składającego się niema ani obrazu, 
ani krzyża. Ma to wszystko mówca 
odpowiedzi nie dał a tylko okrzy
czał protestującego, a znanego 
tutej ze społecznej praty B. No
wickiego za pańskiego najmitę, co 
zwolennikom wyzwolenia bardzo 
się podobało. 

A na plon tej agitacji nie trzeba 
było oczekiwać dłggo. Kobiety roz-
wiecowane w poszukiwaniu panów 
wpadły na nauczycielki i zwymyś
lały Je za . . . kapelusze. Szkoda, 
że przykrość ta nie spotkała żony 
jednego z nauczycieli, zagorzałego 
zwolennika i popieracza wyzwolenia 

Po wiecu, na wezwanie Boga 
gromadka ludzi udała się do sali 
żydowskiej, gdzie uchwalono listę 
kandydatów na posłów, a miano
wicie: pp. Boga, Kłopotowskiego, 
Olszariskiego i jeszcze tam kogoś. 

Miechże jednak nie myśli p.' 
Bóg i Jego kamraci, że oni od
nieśli zwycięstwo. Do zwycięstwa 
i do fotelu poselskiego bardzo 
daleko Tani poklask tłumu jeszcze 
nie wiele mówi o zwycięstwie. 

Niedaleka przyszłość to nam 
pokaże. 

Mie Roga, nie Okonia, nie Byka 
lub Ryka będzie zapytywał gospo
darz nasz, na kogo on ma głoso
wać i nigdy nie pójdzie on za 
tymi, którzy nie miłością chrześć-
jańską, a nienawiścią klasową chcą 
zwyciężyć. 

W*z. 
j » 

Z Grodzfeńszczyzny. 
U nas w Grodzieńszezyźnie de 

Wyborów staie Nar. Par, KoDotn. 
(dzisiaj narodowa z nazwy tylko i 
mocno skompromitowana) endecy 
—biok jedności narodowej, wito-
sowcy i wyzwoleńcy. 

Na wielu zjazdach i zgroma
dzeniach endecy—z początku po
korni byli i cisi, i mówili o poro
zumieniu z Centrum, a gdy po
czuli grunt pod nogami, zwyczaj* 
nie po e.ndecku głoszą wszem i 
każdemu o swoich sukcecach. 

Jak grom z jasnego nieba spa
da na partyjnikow z lewicy i pra
wicy, którzy tu sobie u nas uwili 
gniazdko. I do nas przyszło Pol
skie Centrum aby wyrwać głosy 
Włościańskie z rąk partyjnuów, 
którzy oszukują i bałamucą lud. 

Wszyscy oczekiwali rozpoczę
cia pracy Polskiego Centrum i 
serdecznie je Witają, gdyż wię
kszość obywateli nie chce prace-
wać ze skrajnymi partyjnikaml. 

Wajlć o xwycH«tWa)ch Polskie
go Casftnntf w lanych powiatach , 
naasego wojewodstwa doszła de 
nas i włościanie s naatego okręga 
wyborczego pójdą wspólnie z- wła-
ścłanstwem t Innych okręgów. 

Pplskie Centrum pogodzi tutaj 
zaciekłych partyjnikow i do jega 
szeregów chętnie pójdą wszyscy i 
rolnicy nasi, rozwatnl gospodarze 
i duchowieństwo, które pragnie z 
ludem pracować i urzędnicy. Ma
rzy ą dobru państwa dbają i sze
roki ogół ludzi którzy pragną de
bra naszych, powiatów Grodzień
skiego, Augustowskiego, Suwal
skiego i Sejneńskiego. 

Na liście naszej Polskiego Cen
trum znaidą się ludzie światli zna
ni na naszym gruncie, godni zau
fania i tacy, którzy nie eajmą w 
Sejmie napróźno miejsca a prace-
wać będą z pożytkiem dla nas i 
dla Kra|u. 

W liście następnym podam 
dalsze szczegóły zżycia naszege. 

Ongiś a dziś. 
(Skromu rtfltkile prawie ifilif-
•lego abywaicU, groiziskikliga aa 

tle dilililnotel PUglilrator 
Maglstnt w Grodnie — przed 

woiną, był sobie skromnym urzę
dem miejskim, mając pomieszcze
nie w tymże samym co i dziś 
gmachu, za|mował wszystkiego 4 
pokoje i nie Więcej nad tą cyfrę 
— była ilość iego urzędników, 
którzy od rana pracowali do wie
czora — a interesant, kto by nim 
nie był, był natychmiast przyjęty 
— a sprawa jego załatwiona. 

Dochody miasta były skromne. 
Wodociąg należał do prywatnego 
przedsiębiorstwa. Elektrownia nie 
dawała zysków, więc miasto ciąg
nęło zyski tylko z nieruchomości, 
prócz przewozu Drzez Niemen 
który dawał kilka tysięcy zaledwie •• 
dochodu. Na wiosnę następowały 
roboty jak naprawa bruków ulicz
nych i chodników, zimą ponisz
czonych mostów, latarni i t. d. 

A teraz Magistrat zajmuje nie 
4 lecz 24 pokoi, posiada nie 10 
lecz co najmniej ze 250 urzędni
ków, którzy spacerują po biurach, 
nfe mając co robić, — gdyż jest 
ich za wielu. 

Aby jakąkolwjek sprawę załat
wić trzeba kilka, lub nawet kilka
naście dni poświęcić łia łażenie 
po rozległych biurach, często, 
gęsto beeskuteczme. Ustnych 
próśb nie przyjmuje się obecnie, 
o każde głupstwo musi się wnieść 
podanie zaopatrzone znaczkiem 
stemplowym na 155 mk. 

Dochody miasta w porównaniu 
z przedwojennymi są ogromne. 
Daje dochody wodociąg, 'daje i 
elektrownia. Opodatkowano ' już 
prawie wszystko: domy, balkony, 
import, export wszelkich towarów. 
Taka gospodarka pośrednio po
większa i tak już horrendalną dro
żyznę. Mimo Wielkich dochodów, 

wesołą miną, jak uczeń li b pens
jonarka na ukończeniu. Włodek 
chciał podejść do Katji. lecz przy
pomniał sobie swą rolę donźuana 
— i usiadł pod ścianą. Ko o niego 
siedziała ciotka pani Czepcowej, a 
obok na stoliku leżały ki napki z 
wędliną. Ciotka była milcąca, ale 
wędlina, którą Włodek niimiętnie 
lubił, kusiła go i nęciła. 

Wyciągną! już rękę ro ape
tyczna bułeczkę, lecz nag e myśl 
o tern, że Jest donżuanem, wstrzy
mała go i z gorzkim uśniechem 
cofnął rękę. 

— Donżuan wsuwający kanap-
kil — pomyślał. — Czy ji mogę 
mieć chętkę na wędlinę? Czy don-
żuanowi wogóle się chce jeść? 

Nie, Włodek nie miał zupełnie 
apetytu. Pił tylko herbatę z cyt
ryną, co nie przyniosłoby ujmy 
nawet Don Juanowi z Miranji . 

Katja zbliżyła się do niego, lecz 
Włodek zaledwie odpowiadał na 
jej pytania. Ta mała musi zrozu
mieć, że kobiety go już' mudziły! 

Po herbacie urządzone grę to
warzyską. Oczywiście, nisz don
żuan nie uczestniczył w zabawie: 
stał oparty o drzwi i z zagadko
wym uśmiechem przygadał się 
portjerze. 

Katja znów podeszła: 

— Dlaczego pan nie był u nas 
we wtorek? 

— Mie mogę pani na to od
powiedzieć, nie mogę, bo właśnie 
we wtorek miałem spotkanie z 
dwiema kobietami, właściwie na
wet z trzema, o ile pani na tern 
zależy. 

— Nie, wcale mi na tern nie 
zależy... — szepnęła Katja. 

Zdaje się, że .mała" zaczynała 
rozumieć, i kim ma do czynienia. 

Podanej kolację. Poznoszono 
kurczęta, ktoś wspomniał o lodach, 
ale to wszystko było nie dla 
Włodka. 

Donżuani nie jadają kolacji, 
nie mają czasu, gdyż muszą wtedy 
uwodzić kobiety. 

— Panie Włodku! Proszę przyjść 
jutro o trzeciej na ślizgawkę -
błagalnie odezwała się Katja. 

— Jutro? — radośnie podchwy
cił Włodek, lecz w tej samej chwili 
opamiętał ślę i, mrużąc zagadko
wo oczy, odparł: 

— Jutro akurat o trzeciej ma 
być u mnie pewna... hrabina. 

Katja spojrzała na niego prze
rażonym, lecz pełnym miłości 
wiroklem. Włodek poczuł w piersi 
zachwyt I triumf. Lecz był donżu
anem: ukłonił się zlekka głową i 
wyszedł, zapominając włożyć ka

losze. 
Nazajutrz Kostek Masłów za

stał przyjaciela jeszcze w łóżku. 
— Czemu się wylegujesz? Juz 

wpół do trzeciej. Wstawaj! 
Lecz Włodek nawet się nie ob

rócił i naciągnął kołdrę na głowę. 
— Co to, ty płaczesz? 

-'Włodek zerwał się nagle. Roz
czochrany, z czerwoną, obrzękłą 
i mokrą od łez twarzą Krzyczał: 

— Nie mogę Iść na ślizgawkę! 
Nie mogęl... 

— Dlaczego krzyczysz?—prze
straszył się przyjaciel. — Nikt cię 
przecież do tego nie zmusza. 

— Katja prosiła mnie, ale ja 
nie mogę. Niech, ona się męczy. 
Ja muszę ją goębWl Jestem prze
cież donżuanem) 

Donżuan szlochał, wycierając 
nos w prześcieradło. 

— Teraz wszystko skończone. 
Zapóźno już. Ja wczoraj kolacji 
nie jadłem... i... teraz wszystko 
skończone! Ja szukam swojej... 
jaźni. 

Kostek nie pocieszał go Rozu
miał, że niema rady. O ile czło
wiek odgadł swe powołanie i znaj
duje wielki cel. musi poświęcać 
dla niego codzienne drobnostki.— 
Życie jest pasmem cierpień. 

I 



- » l * 

— ma jednak miasto daae afegi. 
Vo* populi zwraca »|e przeto 

do nowego pana Prezydenta z u-
przejmą prośbą, by zwołał * oaóto 
nie wchodzących w skład. Maglst-
ratu, Komisję, którelby zadaniem 
było zrewidowanie gospodarki za 
czas powojenny, by sprawdziła in
wentarz żywy i martwy, dochody I 
rozchody wedle ksiąg magls t rao 
kich, a c iekawymi wynikami była 
iffskawa podzielić się. ża pośred
nictwem prasy, z obywatelami 
grodzieńskimi. którzy,-coś nie coś 
o tern wiedzą. 

Ciekawy. 

—n 
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Dz(<: Suchy dzierż. 
Tekli P. M. 

Jutro: N.M.P. od wykupu 
niewól. 

Wschód ttońcB o a fi - I 
"Zlcbód o 2. 6.34 
Wlchódk*. o fi. 9.10 r. 
Źacbód o S 7.57 w. 

V sprawie wyborów, . w myśl 
T art. 1 Ordynacj i wyborczej do 

Sejmu prawo wybierania posłów 
do Seima przysługuje, wyjąwszy 

.j, woj*Ku»'ych w służbie czynnej, 
każdemu obywatelowi polskiemu 
bez różnicy pici, który w dniu 
ogłoszenia wyborów w .Dzienniku 

' Ustaw" t. j . w dnlH 18 sierpnia 
1922 r. ma ukończonych 21 lat 

> wieku i w myśl postanowień u-
stawy z 28.7-1922, prawa tego nie 
lest pozbawiony—zaś w mysi art. 
2 ordyn. wyb. do Senatu prawo 
wybierania do Senatu ma każdy 
obywatel polski bez różnicy płci, 
który w dniu ogłoszenia wyborów 
t.t. 18 sierpnia 1922 ma ukończo
nych 50 lat i w dniu tym za-

* mieszkuje w okręgu wyborczym 
przynaimniej od TOKU, licząc 
wstecz od dnia ogłoszenia wybo-

' rów w .Dzienniku Ustaw*. 
Wi runek jednorocznego za-

, mieszkania nie dotyczy a) świeżo 
osiadłych kolonistów, b) robotni
ków, którzy zmienil i miejsce po-

• . t y r u wskutek zamiany miejsca 
1 pra;y, ' oraz c) urzędników pań 

stwnwych przeniesionych*, służbo
wo" . w 

Handel z Dalekim Cscnodem. 
Związek kupców w Białymstaku 
otrzymał zawiadomienie od kon
sulatu w Charbinle o możliwości 
rozpoczęcia stosunków handlo
wych z Dalekim Wschodem, oraz 
otrzymania stamtąd surowców. 

— JoblitBlt gazety. Tutejsza 
. D o s noje Lebn" święciła w pią
tek dnia 22 Dm. jubileusz swego 
tysiącznego numeru. Z tej okazji 
wydany został oprócz 6 cio stro
nicowego numeru bezpłatny do-

, datek w formie książki dużego 
formatu z dużym materjałem l i . 
terackim i •,publicystycznym. 

— leemigranel Onegdaj przy-
' byi do Białegostoku pociąg z re

em ig ran tam i ^ Rosji-

Zaenornwanla w lipca, w 
* l'pcu zanotowano 24 zachorowania 

na choroby zakaźne, z nich 7 na 
od/ę. 

— Imlerfelioie w lipca, w 
l ipcu w Białymstoku zmarło 98 
osób, z nich 67 chrześcijan, 21 
żydów, mężczyzn 38, kobiet 40, 
dzieci do lat 15—46. 

— Wahaala walut, w ostatnim 
'ygodniu dolary osiągnęły 8000, 
później zaś znowu spadły na 7600, 
także niemieckie marki wahały 
się. W związku z lem na rynki1 

nandlowym cało sie zauważyć 
powstrzymanie od zakupów. 

— Mowa fakta hotelowa zosta 
'a przez Maglatrat opracowana. 
I tak: ?a Kokój na dobę będzie 
pobierane w t i n r i u .Kyc " na 500 
Qo i "JO rriK.. w „Starym" 400 — 

, 1.4//J u K , u 0-.truw«kit go 60.J -
1.71.0 mk .r- fclml" 400-1 .500 mk., 
.Metrop. |" 40 iJ - i ,300 m k , . B u 
Molu" 4fXj-- l 300 n k „ Warszaw-
si im i .WiKtor ja" 4 0 0 - 1 300 mk., 

u pościel wszędzie 500 mk., aa 
obsługę 20 proc, meldunek 200 
mk., podatek miejski 20 proc. 

— mnu»t .Hw« di lu l . w m. 
lipca podgług statystyki magistra
tu zmarło 2 noworodków na syfi
lis. 

— Cakltr dla . I | i d i ocienia -
W ciągu dni najbliższych nadej
dzie trśnsoort cukru dla .Z jedno
czenia". Cukier będzie sprzeda
wany po cenach tańszych niż w 
mieście. 

— Cygara t Hlcmlee. Ostatnio 
sklepikarze tutejsi otrzymali z 
Niemiec transporty cygar. Naj
lichsze cygaro kosztuje jednak 
100 mk. 

— Iowe papliroty. w tych 
dniach fabryka F. D. Janowskiego 
wypuszcza nowy gatunek papie
rosów z najlepszych tytoniów ro
syjskich i tureckich p. n. .Rex" 
i .Ba le t " . 

— Uwalajcie aa dachy. Z po
wodu silnego wistru w wielu miejs
cach spadły dachówki i kawałki 
blachy z dachów. Należy wszy
stkie dachy obejrzeć i zrepero-

'wać. 

— laowa franwa]. Jak się do
wiadujemy, wkrótce znowu przy
będzie do Białegostoku przedsta
wiciel belgijskiego Towarzystwa 
Tramwaj i dla pertraktacji z Ma
gistratem. 

— nieprawidłowe spity. Mno
żą się skargi na to, że komisarze 
spisowi zupełnie niesumiennie pra
cowal i , nie wpisując wielu wybor
ców lub też przekręcając nazwis
ka. Wobec powyższego każdy wy
borca winien we właściwym okrę
gu sprawdzić, czy jest zapisany i 
właściwie. 

— X wydziału paszportowego 
Starostwa proszą nas o zazna
czenie, że ci , którzy złożyl i po
dania o paszporty do dn. 18 b m , 
mogą zgłosić się po odbiór Ja
kowych. 

— Wzaowlona poczta lotnicza. 
Wznowione zostało przyjmowanie 
listów dla ekspediowania pocztą 
lotniczą. 

— Monety metalowi zostaną 
wkrótce wypuszczone w obieg po 
5 i 20 marek. 

— Howa loteria. Ministerstwo 
organizuje obecnie nową loterję 
na cele dobroczynne. Największa 
wygrana'wynosi 2 mil jony marek. 
Bi let kosztować będzie 1000 mk. 

— la prowadzenie baadln w 
godzinach zakazanych pociągnięto 
do odpowiedzialności szereg osób 
przy ul. Warszawskiej i Sienkie-
włcza. 

— Za nieprzestrzeganie prze
pisów sanilarnsen w handlu owo
cami na Siennym Rynku S. Maj-
•raz i Benderowicza Baszę. 

— l i itepOtlllSehllWO. Policja 
pociągnęła do odpowiedzialności 
za nieposłuszeństwo Wl . Krosiw-
nkk iego. 

— DO OdpowledSiallOtel. Po
licja pociągnęła do odpowiedzial
ności pracownika kolejowego st. 
Grajewo A. Janeckiego za awan
tury na st. Białystok. 

• — Kary. Proszą nas o zwró
cenie uwagi na to, że członkowie 
komisji obwodowych nie przycho
dzący na posiedzenia, ulegną ka
rze. 

— Kradzież bieilsay. Dnia 20 ' 
b. m. nieznani sprawcy za pomp-
cą wyłamania drzwi dostali się do 
mieszKania E. Caref i skradł, bie
liznę, wartości 60.000 mk. • 

— Kradzieł s k l r Kowalew
skiemu Aleksandrowi (Antoniu-
kowska 21) skradziono skóry. 

— Kradzież. Dnia 20 b m . przy 
ul. S go Rocha u Grumaszewskie-
go Antoniego dokonano kradzieży 
na 100,000 marek. 

Kradzlcłe w poclzgaen. w 
pociągu, idącym dn. 20 bm z War-
szawy do Białegostoku, wykra
dziono p. Czerskiemu walizkę z 
rzeczami, pozostawiając mu w za
mian inną, oczywiście,.. Wolną od 
wszt lk ie i zawartości. 

Ołtsy pn» mrnajnklii 
aNUMafftata „UUnit' 

A więc polski przemysł f i lmowy 
mo ie konkurować z zagranicą. 
Śledziliśmy dotąd pilnie poste >y 
naszych usiłowań na terenie pro
dukcji f i lmowej, widzil lśmy szemg 
obrazów mniej lub więcej skoń
czonych, ale poza strzałę żadnego 
nie mogliśmy, niestety, przeciw
stawić potężnej fali f i lmów zagra
nicznych, zalewającej nasz ryńsk 
ekranowy: 

To też szczególnie cieszyć ! ię 
trzeba, że wreszcie zwycięsko omi
nęliśmy okres prób i przygolo-
wari, że wreszcie na ekranie og ą-
damy skończony świetny pol:;kl 
i lm. 

Takim jest obraz „Zazdroś<", 
demonstrowany na największym 
ekranie warszawskim Kina Pala :e. 
Bogata i fascynująca treść dra
matyczna, logicznie i umijętuie 
potęgowana, od groteskowego 
aktu piepwszego aź do najwyż
szego napięcia w ostatnim, otr 
mała pierwszorzędne wykonani^ . 

Reżyserja pomysłowe i doci i g 
nięta w każdym calu. Sceny So
lowe, jak i zespołowe, mają swój 
pełny wyraz. Po raz pierwszy 
polskim f i lmie zbiorowość żyje 

Wnętrza i wystawa, w prze
ciwstawieniu do szablonów 
tychczasowych, pełne Inwenc 
pomysłu i dobrze harmonizuj : 
całością f i lmu. Zdjęcia zarówno 
pod względem technicznym, jak i 
artystycznym . znakomite. Piel; 
natura, interesujące oświetlę 
wnętrz, subtelne wiraże, 

.Zazdrość" musi pociągnąć 
łą Warszawę. Przekonać się, 
nie jesteśmy gorsi od Amer 
Włoch lub Francji w przemyśle 
f i lmowym, zechce każdy obywatel, 
a przedewstkiem bywalcy kinowi. 

Kur jer Polski I&!>.46. 

Kino Palące. — Wstrząsający 
dramat życiowy .Zazdrość" , la j 
potężniejszy polski f i lm sezonu, 
porywający grą najwybitniejszych 
artystów naszych—zdobył sobie 
rekordowe powodzenie. Najnow
sze zdobycze techniki f i lmowej, 
wysoce artystyczne ujecie n a u r y 
składają się na imponującą całość. 

.Zazdrość" demonstrowana 
będzie wkrótce na największych 
ekranach świata. 
Rzeczpospolita wyd. poranne Na 150. 

do-
i i 

z 

na 
i ie 

ca-
że 

yk.. 

NajwspaniałPry f i lm polsk i , Zra-
zdrość" święci w dalszym ciągu za
służony t ryumf ekranowy. Świe
tne ujęcie artystyczne zarówno w 
porywającej grze artystów, jak 
pięknych zdjęciach i wytwornej 
wystawie tego fascynującego dra
matu życiowego, pociągają szero
kie masy wielbicieli sztuki kino
wej. 

Kurjer Poranny Na 254. 

.Zazdrość" jest chlubą polskiej 
wytwórczości f i lmowej, jest I itot-
nie największym i najlepszym f i l 
mem polskim. Począwszy od sce
nariusza o bogatej i z ta je r tem 
przeprowadzonej fabule dr rma-
tycznej, potęgującej napięcie wi
dza aż do ostatniego aktu, aby 
wreszcie zgotować mu u j rmjące 
miłe rozwiązanie po przez świutnie 
wyreżyserowaną porywającą zna
komitą grę artystów ujętą w lamy 
estetycznych wnętrz i pejzaży aż 
do mistrzowskich uroczych zdjęć. 

Kurjer Poranny NB 

,,Zazdrość". Film ten 

246. 
bez-. 

względnie należy do rzędu nnjwy 
bltnlejszych i to zarówno pod 
względem artystycznym jak i tech
nicznym, z czego opanowa l i em 
nasz przemysł f i lmowy wi lczy 
jeszcze z t rudem. 

,.Zazdrość" obaliła całkowicie 
dotychczasowe obawy, że nie po
traf imy konkurować z zagrań cą i 
dowiodła, że posiadamy znakomite 
warunki do wyrównania bn ków, 
które do te) pory przeszkadzały 
w osiągnięciu sukcesów. 

,,Zazdrość ' oparta jest na 
przemyślanym dobrze scenarju-
»zu. Napięcie akcji dramatyczne|i 
o s i ^ n ę l o rzadko spotykany na 
ekranie poziom, gra zaś "artystów 
jest świetna i obfitująca W mo
menty odpowiednio wyz skane. 
Na dobro reżyserji podkreślić 
trzeba jeszcze znekomlte z< ranie 
z» społu. Wnętrza i wystawa sta

rannie urządzone. Zdjęcia są tne-
tylko plastyczne I świetne pod 
względem technicznym lecz*t :wy-
róiniają się tei artyStyczriem uję
ciem pejzażu I o iw le t le r t i * wnętrz. 

R*0t*po»pollta NJJ 246. 

Obraz powyższy ukaże sie dnia 
24 b. m. w niedzielę na ekranie 

Kina „ A P O L L O " Białystok. 

X Uatra PHi|iklcao. .Oczy 
Księżniczki Patmy", komedja ory
ginalna Stefana Kledrzyńsklego, 
którą dziś daje nasz teatr, była 
ostatnią nowością Warszawy. Przez 
dwa miesiące prawie afisz teatru 
dyr. Szyffmana jaśniał tą dosko
nalą komedią promieniującą do w 
cipem i humorem, jaki stanowi 
właśnie orpk Kledrzyńsklego. U 
naz nazwisko autora .Oczy Księ
żniczki Fetmy" ma już swoją re
nomę wśród wykwintnej publicz
ności. Jego .Czysty interes" i 
. G r a serc" były atrakcją sezonów 
wszystkich teatrów polskich. Ste
fan Kiedrzyfiskt to jeden z naj
zdolniejszych, utalentowanych pra-

. wdziwie, komedjopiserzy polskich. 
To też jego dzisiejsza premjera 
będzie ewenementem dnia w 
Grodnie. Należy się spodziewać, 
ze śmietanka naszego społeczeń
stwa stawi się gremjalnie w te
atrze, by poznać tą zabawną, peł
ną aktualności komedię. Udział 
biorą wykwintne siły naszego te-

,atru. Rolę główną kobiecą odtwo
rzy p-ni Warden. Reżyseruje p. 
Or łowski . 

Dyrekcja pozyskała znakomi
tego artystę teatru warszawskiego 
.Rozmaitości" Stanisława Knake-
Zawadzkiego, który wystąpi w 
najbliższej premierze wielkiego 
repertuaru w .Zaczarowanem Ko
le* Rydla. Dzięki zaangażowaniu 
znakomitego attysty teatr będzie 
mogt sięgnąć do wielkiego reper
tuaru. i 

larząd Polskiel Haclerzy Szkol
ne! przygotowuje na dzień 8 paź
dziernika 1922 r. wielką loterję 
Państwową w Domu Żołnierza 
Pohkiego. 

Byłoby wskazanem, by szerokie 
sfery udział wzięły—a tern samem 
dały dbwfód—że dobro tej insty
tucj i , dla kraju zasłużonej, leży im 
na sercu^, 

Przy tej-spQsob(JośQl zaznaczyć 
należy -*• że działalność te) lnsty« 
tucji rozszerza się stale—a obec
nie przy Z . P. M. S. istnieje szko
ła rzemieślnicza, oraz trzy oddzia
ły kursów handlowych i szkoły 
handlowej z programem szkół 
państwowych.i 

OrgMlzaeylie zebranie Pow. 
Komitetu' Pomocy HJodzlezy Aka
demickiej odbędzie się jutro, t.j. w 
niedzielę, o godz. 12,30 punktual
nie, w sali Magistratu. 

Nie wątpimy, że ze względu 
na ważność sprawy miejscowe 
społeczeństwo chętnie weźmie 
udział W zebraniu. 

P o r z ą d e k o b r a d : 
Referat informacyjny i dyskusja 
Uchwalenie statutu Komitetu, 
Wybory Władz Komi te tu . 
Program najbliższe) akcji i 
Wolne wnioski. 
Referować sprawę będzie przed

stawicieli Central i Bratnich Pomo
cy w Warszawie. 

Koncert raut. Według ostatnich 
depesz z Warszawy na koncert-
raut .Dn ia Akademika" przyjeżdża 
następujący zespół artystyczny: 

Pani Carini Karska, pieśniarka, 
pan Losk<>t, humor satyra i pan 
ParbisteWicz, pianista. 

Kto jeszcze nie otrzymał za
proszenia, a chce spędzić mile 
czas w wieczór niedzielny, niech 
dąży do gospodarzy po takowe. 

Początek koncertu o godz. 9. 
Po koncer.de tańce. 

Obwieszczenie. 854 

Wydział Hipoteczny Sądu Ok
ręgowego w Białymstoku obwie
szcza, że na dzień 15-go kwietnia 
I9*J3 roku wyznaczony został 
termin pierwiastkowej regulacji hi
poteki na nieruchomości: 

1) w Białymstoku, przy ul Za-
mo)skl*j , pod miejskim Mr. 2454, 

'•,' ' " w ' u ' 1 •'. M W M 

pol icyjnym Nr. 10, przestrzeni 
około 70 sąln. kwadr., należąca 
do Plnchusa Kaczkowlcza I Jank-
la-Dawtda t Dwory małi . Kaczko: 
wicz ż nabycia od masy spadko
wej po zmarłym Symchle Grinhao-
zie i od Chajl Roch.ll Grlnhauz, 

i 2) wiejską na wsi Skryblcze, 
starostwa Białostockiego, przest
rzeni 12 dziesięcin, 921 sążn. kw., 
należącą do masy spadkowe) po 
zmarłym Andrzeju Kajewskim. 

W terminie powyższym wzywa 
się wszystkich, którzy chcą zgło
sić prawa swe do pomienlonych 
nieruchomości, do kancelarjl Wy
działu Hipotecznego, pod skutka 
ml przewidzianymi w art. 153 i 
nast. Ust. Hlp. z roku 1818 
Białystok, dn. 16 września 1922 r. 

Obwleizczenle. 854 
Wydział Hipoteczny Sądu Okrę

gowego w Białymstoku obwieszcza, 
że na dzień 13 stycznia 1923 r. 
wyznaczony został termin pierwia
stkowej regulacji hipoteki na nie
ruchomości: 

1) w Białymstoku, przy ulicy 
Sw. Rocha, pod miejskim Nr. 1782. 
pol icyjnym Nr. 35 Jdawniej przy 
ul. Staroszosowej, Nr. 1856) prze1 

strzeni 710,50 metr. kwadr , naby
tą przez Mejera Rybałowskiegood 
Sory Rybałowskiej; 

2) w m. Supraślu, przy ul. 5-go 
Maja, Nr. 10, starostwa Białosto
ckiego, przestrzeni 378 sążn. kw., 
nabytą przez Ludwikę Knobloch 
od Marj i-Amandy flunart; 

3) na wsi Skorupy w uroczy
sku „Dzięciołki*, starostwa Biało
stockiego, przestrzeni d ług iśc i700 
sążn. i szerokości 4 sążn.; nabytą 
przez Michała Mincewicza od Jana 
Horodeńskiego; 

4) w Białymstoku, przy ulicy 
Angielskiej, pod Nr. miejskim 2225, 
policyjnym Nr. 3 (dawniej przy za 
ułku Kucharewskim, Nr. 4381), 
przestrzeni 104 i pół sążn. kwadr., 
nabytą przez Jadwigę i Jana małż. 
Połjanowsklch od Aleksandra Ma
ksymowicza: 

5) folwark Maryjant (Maryland) 
starostwa Białostockiego, przestrze
ni 114 dzjes. 96 sążn. kwadr., na* 
leżący do Jana Chylickiego; 

6) w Białymstoku, przy ulicy 
Bagnowskiej, pod miejskim Nr. 
36b6 (dawniej w miejscowości ,Ko -
lonja") przestrzeni *7 mórg. i36 
prętów, czyli 4 ha 1546 metr. kw., 
ntbytą przez Józefę i Wiktora 
małż. ^Romańczuk od Aleksandra 
Kocha; 

7) wiejska na wsj Lisowo, sta
rostwa Bielskiego, przestrzeni 20 
morgów, 207 prętów, nabytą przez 
Pawła i Józefę małż. Błońskich od 
Aleksandra i Jul j i małż. (Jszako 
wych; • 

8) wiejską na wsi Lisowo, sta
rostwo Bielskiego, przestrzeni & 
morgów od Aleksandra i Jul j i 
małż. (Jszakowych, nabytą przez ' 
Antoniego Stołarkiewicza; '" 

9) wiejską na wsi Lisowo, sta
rostwa Bielskiego, przestrzeni 6 
morgów, nabytą przez Antoniego 
i Amelję małż. Sadowy od Aleksand
ra i Ju l j i małż. (Jszakowych; 

10) w Białymstoku, przy ulicy 
Mazowieckiej, pod miejskim Nr. 
2769, policyjnym Nr. 36 (dawniej 
przy ul. Pieszczanej, Nr. 1902-A, 
przestrzeni długości 26 sążn. I sze
rokości 5 sążn., należącą do Win
centego Borowskiego; 

l l ł w m. Brańsku, przy ulicy 
Targowej, pod Nr. 61 (dawniej 
przy ul . Młynowej) starostwa Biel
skiego, przestrzeni długości 29Vi! 
sążn. I szerokości 6 sążn., należą 
cą do Lejzora i Ejdll małż. Wy-
godzkich z nabycia od Lejzora 
Zabłudowskiego I Ezry Goldberga; 

12) w Białymstoku, przy ulicy 
Granicznej pod miejskim Nr. 930, 
policyjnym Nr. 20 (dawniej przy 
tejże ulicy Nr. 3725) przestrzeni 
około 542 sążn. kwadr., należącą 
do Zelika Dajona i Fajwla Juno-
wlcze; 

13) dobra ziemskie Markowo-
Wlelkle, starostwa Bielskiego, 
przestrzeni 797 morgów, należące 
do Olgierda Markowskiego. 

W terminie powyższym wszys
cy, którzy chcą zgłosić prawa swe 
do pomlenionych nieruchomości, 
winni się stawić do kancelarjl Wy
działu Hipotecznego pod skutkami 
przewidzianymi w art. 153 I nast. 
Ust. Hip.| z r. 1818. 
Białystok, dn. 16 września 1922 r. 

http://koncer.de
http://Roch.ll
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S a l e n t e r i a I m o d y . 
ftafasyn damsklefc aatst* ». Kątka*-

i k i l L v i . Rynek Kościuszki J * 3. Pole
ca Suknie, pal ta , bhizki , spódnice, far
tuchy. • 

K p a w o y . 
Pierwszorzędna cbrześcjańiSka pra

cownia ubrania wojskowego i ' cywi lne
go cechowanego maistra M i e l i l i H a l l -
aowikt tgo. Przyjn.iHe , bstalunkl na 
płaszcze i f rencze u o j s k o w e , oraz pa l 
ia , kostiumy, futra, surduty, smokingi 
cywi|ne i bek esze z mater ia łów włas
nych i pp. .k l i jenlów, za Wykwinti .e i 
inmierme wykonanie robót w ie lk i r ioty 
medsl, Warszswa HMO r. krzyż honoro 
wy, Neapo l 1913 r. Białystok, ni. L ipo
wa dom Puchalskiego ( n a p r z e c i w k o So
boru) . O b M a l u n k i wykoł i jwują, się su-

^miennit i ,punktua ln ie . 
K s i ę g a r n i e . 

Bi t taarnla r lanczycl t l ika S-ka z ». od 
j l . Kil ińskiego lu , ł i l ja : u l . S ien -
•Kiewicza 21 . Poleca Podręczn i 
ki , dzieła naukowe l i t e rack ie , społecz
ne, techniczne, rolnicze, muzyczne, pa 
piet zeszyty przyb. i tttfct. pism. ks ięo ' 
pacbalter i t. d. Hur [ . d« >l. 

0 z { a f • l l n n o - k o l o n j a l n y . 

tyUok, P y a e k Koaciuaskl X 15, i o a u l a - -
c/e techniczne, polecają po cenach fab 
ryćznych: i a r ó w k i , e lektryczna, ' maszyny 
w i r e l k l e , samochody, s i ln ik i , pompy, 
miedź, mosiądz , okucia do d r z w i i oklet i , 
gwoźdz ie , cement , wnpho, gips, papa 
dachowa. ,. 

Z a k ł a d y E l e k t r o , 
t e o h n l o z n e 

t r a c i P a r y s , L ipowa 40. wykonują 
• I ) I n t t l l i e j t oświe t len ia I przeno
szenia siły te lefonów, sygnalizac i 
etc 

11) Riparaeja i p r u w l j a n i c wszel 
kich maszyn, a p a r a t ó w i p rzyrządów 
e lek t rycznych . 

Ul) • l ihMUlt , irtbncnlt. kra asa-
anait i etc, oraz miowaala i paw 
m a a a i a wsze lk ich w y r o b ó w n e t a l o - ' ' 
wych. 

S k ł a d o ł a f , ater 
p o k o s t ó w . 

rltNEkKOSCniffeKl . . . 
wyiącial a*xe«Ma«tfeiel* naa »ftaaryki 

, . D 1 $ B L - O I L " s-ka ł ech . -p rzem, 
R. Oodyrkr -CWlrho i s .ka s o n f e d a t 
toWa i deta l iczna po cenach f a l bryc 

IV 

R e k a w l o z k l , o b u c i a 
1 a k o r y . 

łitwc Samllawtkl, Lipowa 
zyn obuwiu męzk iego , dhmskie 
cinnegr. < 

Blalaslaeka Hartownia l k « r 
sklego hi. 9, poleca skóry p< 
c h w i j o w c . towar hainburski 
lakiery. 

Bracia Głowińscy 
Rynek Kościuszki -Vi 9 

polfCHJa pierwszorzędnych f irm: 
V M k l ulkltry, aTina. T o w L r y ko lon -
jalne, Masin. Serv. C y f i r a , Papierosy, 
Gilzy .Sokói-. Hyflratlolilowi .Puls", 
Iłrty do, gry 

W y r o b y i » l a z n e , 
T. SlBkadłkl l Ew. ftrcttsawikl (duwn. 

J. Szapiro, f irma egz. od 1843 r.). Rynek 
Kościuszki Nr. 4, le lef . 307. 

Zelazo,-b!acha 1 art. techn -budowlane. 
Os ie wyrobu Bartelmuso, w i e l k i wybór 
aacryri kuchennych. 
Uwaga! Dla Stowarzyszeń Rolniczych l 
Kooperst>» cer.y fabryczne. 
T e o h n t k a i e l e k t r y o z i f o a ó 

I . Badytkl-Bwlrko I S-ka, Oddział Bia-

O o m y H a n d l o w e . 
i Bom Handlowy Hliciytiaa tsgaliki. j 
j Oddz ia ł w Białymstoku. Kolejowa 20. i 
j Te l . 2 % . poleca: węgiel sla.sk! i dą- | 

b rowsk i na| lepszvch marek, wapno • 
Kie leck ie , cement , gips. papę dacho- ! 

j wą, aniolę oraz w s / e l k i e maler ja iy ' 
> budów iane. { 

Dam Handlowy Branliłaa Pirłaoskl ul. 
Lipowa Nr. 6. 1 piętro. P * leca po ce
nach konkurencyjnych m a n u f a k t u r ę , 
wszelkie artykuły Spożywczo-kolonjame. 
Naczynia kuchenne, żelazne e m a l j o w a n e , 
obuwie męskie, damskie , dziecinne. Skó
ry podeSzwlane miękk ie . Wielk i wybór 
Wyrobów szklanych. H u i t — D e t a l . 

B i u r o o k r ę t o w e . 

! Canadian Pacific 
! B I A Ł Y S T O K 
) ul. Sliakliwlcza S, 
i Na jpotężn ie jsze przeds ,ęu io r stwo 
i komunikacy jne nu kufi z i - m s k i e j . • 
I 7U0.0OO tonn o k r ę t ó w i 35.000 k i m . " 
' ko le i i że l . i 

Cena prze jazdu w k a b i n i e 5 k i . I 
; z Białegostoku do N e m - Y o r k n 106 liól . I 

111 -5 
Sp. techn. przem. 

G o d y o k i - C a w i r k o i 
Rynek Katelunkl 1S. 

hur-
znych. 

Maga-
ło i dzie-

:il. Kl l lń-
eszwiane 

giemzy 

Wirówki 
(separatory) 

ni tka 

S > k a . 

Informator 
p r z e m y a i o w o - h a n d l o w y 

m. Grodnii. 
'rtjt 

indr 

Cukiernie 
Kliksander LlJlekL ulica 

polecn k a w ę , herba tę , mle 
(Jrfin. lemoni<idv, WSZelkll 
wyhtr cUłtak. 

Pierwazorz^dna C u k i e r n i a 
IIMESZy I S-ka. Grodno ul . 
tka Nt Z ł 

D o m y h s n d i o 
Dam Handlowy „POLOWA 

rzyszenie emery towanych 
w. P. Gredno, al. Daminlkataka 
I ł o w l a ń t k l . m \. Eksper t i iir 
miop lodów, paszy, d rzewa bud|iil 
opdroweflo. Dostawa dla i 

! t a n l s ł a a i 
D i m l n l k a ń -

i w e 

Skuwycn 
instj t 

W s z e l k i e in to imac je bezpłatn ie . Do.n Kandlnwy Garta* Cholalla S-ka 
(Dom Ka. Bródna, ol. OrziiłkoweJ ZO. 

[Po lska P i a c ó w k 

i z d e m o b i l i z o w a ' 

[ n e o o l o l n i e r z a po 

|9 -c io l e tn ie j s łuż 

b le w o j s k o w e j . 

1^ daiem ! września r.b. 
z o s t a ł o t w a r t y 

ZAKŁAD 
MCJOT IBSUIKAISKI 

c R o o n o, 
ul Stanisławowska Ni 11 

(w podwórzu ) 

Wtóry przyjmuje do reperacj i Wszelkiego 
rodzaju broń jak U D , r eao lwery , dubel tówki , 
r ó w n l i ż odnswianie wszelk ie j broni . Dora 

bianie kolb do dubeltówek i t . p. 
C e n y p r z y s t ę p n e . 

Warsz ta t pod Kierownic twem fachowca z 
Wykształceniem wiedeńskiem. 
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ł Fabryka cukrów i eżekslady I 

I oraz wyra be ui waflowych I 

lirnaai Grzybowska II 
wWaruswIe fLKdAL "Tet ISC-M. 

1poleca w w ie lk im wyborze c z e k o l a d ę : I 
szarr.peńskr O r z e c h o w a , deserową al 

mleczna 4 S o r z k ^ . Btil I 

z t o w a 8, 
maza-
wldkl 

Stowa-
of ice rów 

MOtll 
port: zie-

cowego, 
iicjt woj -

m , . — , . 2 a l 0 i p l l t 9 t tCBI IU0 fOd | ' 
w k a z d e l i lości, j a k r ó w a i e t artykuły 
a p o ł y w c a a ; do t taw ia taka iay d la iasty-
tucji wojskowych, rz^dorwych.e 

T a r t a k i , a t ro larss ja 
I d r z e w o , 

>iiia". T a r t a ^ n a t a y i afahtraia. 
W ł a ś c i c i e l e : A . J . K a l n c k i . S . Szyfma-
nowlcz . Sz . Fruch i l. OercćzynskJ 
w Grodnie (Forsżta^ ł ) pjz*y ul, M łynar -
akiej 4, telefony: 150, 25łi, 'Ol. 

B r o a a a r p a r o w y 
J. Narfellta, Grodno, ul. Odródo-n '1 

tel. 120. 
S k 6 r v | f a r b y a n i l i n o w e . 

1. Raulkaalta I Xy» W Urodnie. Hur-' 
t o w y skład farb ani l inowych, Kantor i 
skłndy ul. Dominikańska 4 i U. te l . 46. 

Btałat iocka hurtawnia i k t r , Oddalał 
• Brodni i , ulica Dominikańska nr. 2 i , 
obok f i rmy S Sznnter poleca wszelk ie 
gatunki skór po cenach przystępnych. 

M ł y n y p a r o w e . 
0 . K o t o a t k t t g a . J Bradaa ul Policyjna 

H te l . U H . i 
S k l e p y a p o z y w o z e i a p r z e 

d a * a l k o h o l i . 
Stanlataa Kraamlft ikl . S k l e p spoży

wczy i f , , rzedaz, win i wódek w r o l 
nych gatunkacn, G r o d n o , ul. Dominikań
ska M 151 W domu Sijdu O k r ę g o w e g o . 
S u k n o I t o w a r y b t a w a t n e . 

S. Janowski. Sk ład sukna cywilnego i 
wojskowemu. G r o d n o , ul. Dominikańska 
Nt 5, tel . 49. , 

T a r t a k i h e b l n r n l a 
.fDnlemBń* 

J. H a r g a l l n , Przedmieśc ie N o w a Osada 
tel- 208. 

K s i ę g a r n i e . " 
„ O g M i k o " Księgarnia I Skład ł r zybo-

rdw S iko lnych ul. Dominikańska . v 10 
J l d y n i l a a j t a n t z i l r a d ł o zakupu w 

wielk im wyborze książek ' różnorodnej 
treści. 

Ratarlary plimlenne hurtowo i deta
licznie. 

W ó d k i i l i k i e r y . 
Skład win aodik, I llkiirdw Izaaka fia 

plna. Egzystu je ód 1860 r. G r o d n o , 
ul ica Brygidzka Aft I , (dom własny 
te l . 56. 

Plac 

\ 

Batorefl , 
t 

jo 11 (w ppdwórzja). 
f. 

Meble 
Wiklinowe 1 teimowo-rogoźy 

I ' nowe. Kompletne umeblowa-

I
* nia oraz różnq galanterjc, w 

•wielkim wyborze, posittda na 
składzie: 

I Dam ftlenlflreao Komliowy 
• .rRACA-
S " Grodno ul. Orzeszkowej 4 
BBaaaaaiaBaaoaaaaaaaaa 

F a b r y k i . 

Towarzys two .Bk Pal»|aid-" , Fa-
b^yka maszyn I odlewała, Grodno, 
tel. 233. Specjalność: maszyny i na
rzędzia ro ln icze , młyny p a r o w e , 
wodne, t a r tak i 1 t .d. 

S k ł a d sńaaaryn I n a r z ę d z i 
' j j i r o l n ł o z y o h 

J. Szn-Tdir I I - k a w Grodnie , nl ica 
Boni f ra terska , S łenny RyneTi 20 (dom 
Perl ica) , na sk ładz ie Wybór r ó / n y c h 
c z ę ^ c narządz i ro ln iczych 1 wyrobów 
żelaznych. Przyjmuje w s z e l k i e r e p a r a -
ci • maszyn, o raz zamienia s tare n a l 

nowe. 
Z a k ł a d y M e o h a a i i o z n o -
T o k a r s k i e <i Ś l u e a r a k a a . 

W. Dufltkf, Grodno, P lac Ba tore 
go, wykonywa: Specjalność budowa 
t a r t a k ó w i młynów. Reparacje- r * ł 
nycb systemów mas?yn. 

Polski Dom Handloury. 
Grodno, ulica Brygidzka 7, 

tel. 247. 
Eksport i Jmport wszelkiego 
rodiaju «towarów. Zakupno i 
sprzedaż ziemiopłodów, wszeN 

kiego drzewa i lasów. 

f 
1 

A-
I 

I 

P A L M A - K A U C Z U K . (Sp. 
SKLA'»Y FABRYCZNE.: 

Dla Galicji Zachodni!) Dla Galicji Wschodtilei 
85' KRHKDW-IilBR0WeZYZnfl8. bttlĆUł tOfiKIEWSKH 37 -~ 

Dla Poinaiuklc i * ! Porrorza PaZHPiR, KfldflłiOwR 18. TEb. 60-16. 

Mwlmw kapelusze damskie 
o a t a t n i e j m a d y 

sprzedaje nrjjtaniel hurtowo I deta l iczn ie 
fabryka 

W o l f A B r a n w e j n , Warszawa, 
Długa 49. 851 

Dr. I lutoelMn 
Choroby weneryczne I skdrns. 

B i a ł y s t o k . , K i l i ń s k i e g o o 

przyjmuje oć 9—) 11—7. 
2811 Tl lBlon M S . . 26-21"" 

• Leczenie skórnych chorób głowy (parchy) • , 
! p r o m i e n i a m i R e n t g e n a 5 • 
| w g a b i n e c i e r e n t g e n o w s k i m | , 

• d-r. PI. Zawadie j 
• spec. chorób , Jm 

l żo łądka i fei&rtk. l \ 
1 ul. L ipowa Ns I w dziedzińcu. | 

Lelarz-Dentjftta 

». 
i powróci ł i wznowi ł t * 
1 przyleciJ { 
i o d 1 0 - 2 i o d , 4 - 7 
', w i e c z . 

al. LIPOWA te 48. j 
•I: 1-4. 812 

| Dr. Szacki i k B 

I C h o r o b y 

i uszu, gardła I nosa 
| u! . S i e n k i e w i c z a 5 

a p r z y j m u j e o d 9 — 1 i 4 — 7 . 
I Sae B i a ł y s t o k . Sb—1 

I I 
S z k o ł a T a ń c ó w '52 

M. S o k o ł o w s k i e g o 
uL F a b r y c z n a Nt 37 . 

Przy jmuje zapisy na komple ty zb orowe i ogra 
niczone, w na jkrótszym czasie wy:icza t i ń c z y ć 

prawid łowo k«żdą cif,ot>ę b e ' względu -na zd".lności —wszystk ie 
tańce włącznie z no - oczesnymi Udz je l ni lekcj i muzyki (for 
t e p i a n ) a t a k ż e pr jy jmuję zamówienia na ork iest ry smyczkowe. 

D o k t ó r 
Zofja Lew 

choroby weneryczne I sktirne 
przyjmuje o d I I — I I o d 5 — 7 

L i p o w a Jfł 1. 

3r. J. WALEWSKI | 
!

Chorony tiJostiw j 
ikńry I wirerycznifi 1 

i (oświet lenie C C W K I 
I pi^cnerzii)' 

Kynek - KosciuszKi 
W - ad B- » — ' W-
4.SH4 Ib—I 

I 

I I 

tmumifii mi liTtlHil 
F. PREMSK1EGO 

w G r o d n i e , u l . D o m i n i k a ń s k a 1 8 . 
(Firma i t i y i t a l c a«J raka 1B9Z.) 

F o a i a d a t na składzie: wie lk i i 
• 8 | * w l e z s z y t ransport mater ja iów w 
różnych gatunkach, tak f irm krajo
wych jak i zagranicznych, lak rów
nież przyjmuje oDStalunkl z mater -

ja łów k l iente l i . 
Wykonaaie bardzo szybkie I punktu

alne. 
Wie lk i wybór gotowych palt g u a o -

wych, tak męskich jak I damskich. 
2 5 - 1 173 

> I I I I 

D O K T O R 

Leon Kryński 
sHciiliii efeartk* im mmiii. 

weneryczne l skórne. 
(oSWletenie cewk' n;.-ne';aj 
Przy jmuie od g • - I ' * — 7 

46H5 B ia ly - tu i . , [ . ipn»H Ib I l . ^ f i -I a a «8HS B ia ly - tu i . , [ . ipn»H » M.Ó\—20 

I 
I 
I 
I 
1 
I 
I 

. J 
I r 

D O K T O R 

S a m u e l 

K R K O W S K I 
powrócił i przyjmuje 
otflO-IZIodł 
(cliaraby arwnąrrinc, 
kebiaea l akuiiarla) 

Białystok, Lipowa 

Dr. 

p 
579 

P. KbAMRZYNSIM 
C H O R O B Y 

of tu . gardła 1 nosa 
BIAŁYSTOK, 

•1 . Monopolowa Mi 16 
rzy jmuje od 3 - 5 

21—1 

D r . M e d . 

j Dr. MEUMflRK I 

icjn)ii»j juaiar I ! 
I w s z y s t k i c h r o z m i a r ó w z a w s z e ne 

s k ł a d z i e a t a k ż e d o d a t k i d o m a 
s z y n , o r a z r e p e a c j a i p r z e r ó b k i 

m a s z y n . 

Z y g m u n t B r u z g o . 
B l a ł y a t o r t , S l a n b l e w i c z a i M 12 

tei . a*«: 
•jr>— i w> 

b. ordynator P'oir'>wrud$Kieqo Ąiatuz-
jewsk ieso '.Ziurwlr. • i-n»'V<'Znego 

Chorooy a in i ryesnc . i k t n i t I m a e i t -
pra iawi (**»1 u i4) od 1S-1Z I ad 3-1 p.p. 

01. I l l l f l l k l l O ł > 11 11, ' H i t m e o t a . i • 
86—2 w Blarymi lska. 1321 • 

I R 
: -: DoKror l e i H u s z c z o ' ; 
| c h o r o b y u e c u i u s z u 
a p o w r ó c i ł 

aa. 
B I A L Y S T O n , u|. n r i l k n - g o Nj S. 

I 
I 

sU 

17. 
i N Wajsberg 

choroby l oblecę I akuszerja 
powróci ł I w z n o w i przyjęcia 

• I. S i e n k i e w i c z a M 12. od 10-1 od 5-7 w l e c i . 

3 8 - 1 789 

I 
I 
I 
I 

i 2 8 - 1 • ^ ^ ' » « a 

M a ' k i winny pam ę-
t a ł o p r z y s y p c e ijla 

dz c i 
„Puder Dzid. 

Apt i -k l . sl:lad 
A i n e k u A. G i ) s ł c 
ku JJ'J * V»ar>/au'ie 
I - 1 («3 

I 
I 
I 
I 
I 
I 
lass 

Restauracla-Bar 
przy folikim Holtlu 

GROt>MO, Dommlkrń^ka 25, 

po OuMJomowaoiD otwarta 
7HI 

I 
I 
I 
I 
I 
I 

b l » « o « t o o k i « 

W utocykleUta jedno-
cy lmdrowt , 4 koni 

siły, mark i „Phano-
men" » dobrym stanie 
spr /edam tanio, za
leży na czasie Bia
łystok, Mazowie> ka 
4 1 G i n t e r . >-55 

P rz \ jezdny k u l e j ą z 
Borysławia poszu

kuje Ado l fa K n e z e k u , 
k tóry osta tn io ' pra
cował w ta r taku w 
O a r n y m B l j k u . Kto-
by wiedz ia ł o miescu 
zamiesznania j jego 
raczy się Łgłosi'< oso 
blS.io lu - l istownie 
do fldm. . D z euniku 
Biolostocklego" pod 
l i terę A. B 865 

Sa uotny młody nan-
dlowfec, lubiący 

ciszt,, po jzukuie co-
koiu przy int ligent 
nej rodz in ie . Ofer tV: 
. .Mieszkań a' „Crzi> n 
mk i ł icloi. iocki.- 8C4 

zefa Tabaczyr isk iego, 
(rocz. 19 '2), z a m . 
przv u l . Fabryczne i 
K* 13. ' S56 ., 

Zgubiono tymczaso
wą , legi tymację, , 

wjtd. p r z e z ' i r a . ' P o - »' 
rforosk pow. W p ł k o - ! 

wysk iegó , na imię • 
Anton iny Szerkoa i i ec . i 
zam. w e wsi T o d r o - l 
ści . 860 

ZguDiono paszport 
polski . na imię 

L a z a r a B e r e n s z t e j n a , f 
zam: przy ul . Kośćie l - ' 
nej N » 5 ^ 840 j 

Zgubtorió i>j ( i iyma- , 
c;ę polską na imię. 

JNadzieji C i e n i J . s K i e j . 
zam. p tzy ul.' P iwae i 
>fe 6. 841 ' 

Zg"bión'o' tymczaso
wy riowód osobi . | 

Sty na imię M e n d e l a 
Kawyt z a m . w m. . 
Supraślu p r z y u l . \ 
Zgiersk ie j v Ib 84S 

Zgubiono paszport > 
n iemieck i za 1* 

43812 na imig B e r k e 
Berszmana, z a m . przy . 
u l i . y W a s z y n g t o i s k i e i 
Ha 13. bSł 

Skradz iono p a s z p o r t , 
polski i ( e g i t y m a - ' 

cję ko le jową, ba im ię ' 
Józe fa Karwata , za in . 
przy ul. M a z o w i e c k i e j 
> * 45. 8Ś7 ,. 

Skradz iono ka r tę po- y. 
w o ł a n i a , wy<J. w 

m S o k ó ł c e p r z e z 
P K U , , na imię M s -
cieia Ż y W n o , ( r o c z . 
ISOlt), zam. we wsi 
B r z o z o w o , pow. Só» . 
kólsk ieao.gm.Dąbrojs- . 
skie| . 85B 

Skradz iono k a l i e p|o> 
w o l a m a w Bia łym-

"stoku wyd- p r z e z P K U ' 
na im i ij I z i t t e U L e - I ' 
wina, ( rocz . 18»1)J 
jttin. p rzy u l . S i a t H ' 
k i e w k z a A I 24. 8 5 * 

I po powrcKi< w i n o w i ! ( i r iy.r .cm W r t ' ł / • w ^ h d 1 d o m 
fl I r y l l n g o w r i . A>— 1 413 

J . J O $ E M 

PoszuKUje się na 
stale fe lczera od 

dn 1 października 
\Vtll r. W u i u n k i do 
t inowienia zgł -sze-
mu do Z a r z ą d u T a r 
t. K U W w C z a r n e j 
wsi. H«r, 

Zgubioni) k- r>ę po
wołani i. W y j . w 

B .ityuist >kii przez 
P.i \ .U , na imię j ó -

G r 

Do o u i t ł i p i a u , , . J - ' 
1'OWodu Wyjazdu 

uusiępuje się »Klep 
S^ozvwCiy i ly tur i lo . 
wy. o raz 5 pohoja t 
kuchnią . — W a r u n k 
n-i ni.ajacu. Zg łoszę 
mu do A d m u i i k t i a c l 
Uz i t tn . Cirodz tfót 
M j . 844 23B 

Wyaawcaj keaa Cswalbiitkf. Redaktor naczelny Aaloai babklcwitr w.dBktor orfpj* •dilalny" Jaa I z t z ą i a y ' v>>^ « . . W » i * i « » » « . ! ł j 
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